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DZIAŁ NAUCZANIE ZINTEGROWANE
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                                                                    mgr Marzenna Majchrzak

NAUCZANIE  ŁĄCZNE

Na przełomie XIX i XX wieku myśl i praktyka pedagogiczna przechodziły znaczącą metamorfozę, odchodząc od nauczania tzw. tradycyjnego – uformowanego pod wpływem Pestalozziego i Herbarta – w kierunku  „Progresywizmu” w Ameryce i „Nowego Wychowania” w Europie. Mnogość przedstawicieli owych światłych myśli pedagogicznych jest imponująca i z pewnością warta wzmianki. Jednak powyższy temat obliguje mnie do przypomnienia teorii i praktyki dotyczącej nauczania łącznego, protoplasty obecnie funkcjonującego kształcenia zintegrowanego.

I.

Nauczanie łączne rozwinęło się w latach 1920-1922 w Austrii i przeniknęło do wielu krajów. Zerwało ono całkowicie z systemem klasowo-lekcyjnym oraz z podziałem na przedmioty kształcenia. Podstawą psychologiczną tak daleko idących zmian było spostrzeżenie, „że dziecko ujmuje rzeczywistość w sposób całościowy i dopiero drogą analizy dochodzi do wyodrębnienia różnych gałęzi wiedzy”
. Treść nauczania klas początkowych stanowią w tym systemie tzw. ośrodki życia. Koncentrują się one na „rzeczach ojczystych”, obejmując w kolejnych latach nauki coraz szerszy krąg rzeczy i zjawisk – w takich układach, w jakich występują one w życiu. Dziecko poznaje najpierw to, co jest mu najbliższe, tj. dom rodzinny, szkołę, bliższą i dalszą okolicę itd. Poprzez aktywność związaną z poznawaniem ośrodków życiowych, dzieci przygotowują się do nauki w klasach wyższych, opartej na tzw. ośrodkach rzeczowych, które to ośrodki upodabniają się z czasem (od IV roku nauki) do przedmiotów nauczania. 

Twórcą nauczania łącznego był Austriak Karl Linke. Jego koncepcja powstała w związku z przeprowadzaną w latach 1919-1927 reformą szkolnictwa. Zmiany dotyczyły zarówno systemu, jak również doboru treści i metod nauczania. Treści dotyczyć miały wiedzy o kraju ojczystym i życiu, proces kształcenia opierał się na samodzielnej i aktywnej pracy uczniów w oderwaniu od podziału na przedmioty nauczania. Podstawą był program, który „ustalał jedynie cele kształcące i wskazywał zasady dydaktyczne”
 nie mieszając się do wyboru tematów (aby zawsze teraźniejszość podsuwała treści nauczania). Jednak nauczyciel nie miał całkowitej swobody w doborze treści. Ograniczały ją dwa wymagania: musiał opracować roczny i tygodniowe plany pracy oraz ułożyć plan godzin. Plany te przygotowywane były przez zespoły nauczycielskie i stanowiły punkt wyjścia do tworzenia własnych programów przez poszczególnych nauczycieli. 

W koncepcji Linkego język ojczysty nie jest „przedmiotem nauczania, lecz jednym ze środków nazywania spostrzeganych rzeczy i zjawisk, wyrażania myśli i uczuć w związku ze spostrzeganiem”
. Dlatego układ materiału jest dwuczłonowy i obejmuje „wrażenia” i „wyrażenia”. Respektowano go w planach przyjmując schemat: „A. Nauka o rzeczach ojczystych; B. Nauczanie wyrażania się przez  a) kształt i barwę, b) mowę, pismo i dźwięk, c) liczbę”
. 

Poważnym problemem szeroko pojętej koncentracji stały się zjawiska rachunkowe i językowe, które w sposób naturalny zaczynały być traktowane przez dzieci w oderwaniu od ośrodków życiowych czy wyobrażeń rzeczowych. „W ten sposób całość, która dotychczas panowała w świadomości dziecka i była określana jako ośrodek, rozpadała się”
.  W rezultacie  łączność z biegiem czasu ulegała rozluźnieniu i w klasach starszych prowadziła do nauczania przedmiotowego. Przedstawia to poniższa tabela:

Lata nauki

I
II
III
IV
V
VI
VII

Nauczanie łączne
Rozluźnienie nauczania łącznego
Grupy przedmiotowe


(rachowanie)



Organizacji pracy w postaci nauczania łącznego nie oszczędzono krytyki. Stanisław Nowaczyk
 przytacza następujące:

1. Niewystarczające przygotowanie kadry dydaktycznej. Nauczyciel miał możliwość współtworzenia programu, podręcznika, itp. Oparcie nauczania na materiale z otoczenia wymagało od niego wiedzy wybiegającej poza podręcznik, podejścia twórczego i umiejętności organizacyjnych. Tymczasem praktyka pokazała brak zrozumienia istoty nauczania łącznego szczególnie przez nauczycieli klas starszych.

2. Przeładowanie programu oraz złudna wolność nauczyciela w doborze treści kształcenia. Nauczyciel, obwarowany planami rocznymi i szczegółowymi planami tygodniowymi, uwzględniał zbyt wiele tematów, co prowadziło do przeładowania realizowanego programu  (aspekt ilościowy).

3. Z drugiej strony, swoboda nauczyciela w doborze ośrodków życia i rzeczy mogła prowadzić do wybierania wycinków mało wartościowych z punktu widzenia kształcenia i wychowania (aspekt jakościowy).

4. Ośrodki życiowe i rzeczowe opracowywane były jako wycinki rzeczywistości, których nie ujmowano jako punkt wyjścia do systematycznej wiedzy. (Zajął się tym Sergiusz Hessen)

5. Nie uwzględniono jasnych wskazówek co do ćwiczeń kształtujących umiejętności i nawyki. Nieutrwalanie wiadomości utrudniało osiąganie wyników. Kontynuatorzy koncepcji nauczania łącznego starali się zaradzić temu mankamentowi i w swoich planach uwzględniali czas na doskonalenie umiejętności (tzw. godziny ćwiczebne). 

6. W praktyce ośrodki życia traktowano formalnie i werbalnie, ponieważ więcej o danej sytuacji opowiadano, niż stwarzano dziecku warunki do jej przeżycia.

7. Mała elastyczność w traktowaniu planów przez nauczycieli, co prowadziło do nienaturalnego łączenia ośrodków życia i rzeczy 
z materiałem przypadającym na dany dzień (szczególnie z rachunków).

8. Niespełniające oczekiwań nauczycieli klas wyższych przygotowanie uczniów do nauki. 

Uderzająca jest zbieżność niektórych zarzutów z tymi, które obecnie dotyczą funkcjonowania kształcenia zintegrowanego w naszym kraju.

Mimo iż koncepcja nauczania łącznego powstała niemal sto lat temu i jej realizacja spotkała się z głosami krytyki, to trudno odmówić jej rozwiązań wartościowych i ponadczasowych. Szczególnie idea związana z nauczaniem dzieci w młodszym wieku szkolnym (na poziomie propedeutycznym) była i jest inspiracją do wielu rozwiązań. Przykładem jest - między innymi - koncepcja kształcenia zintegrowanego w Polsce.

                                                   mgr Marzenna Majchrzak

ZAPRASZAMY DO SNEP.

     W marcu br. zawiązało się i zostało zarejestrowane koło Stowarzyszenia Nauczycieli Edukacji Początkowej w Pabianicach. Zrzesza ono nauczycieli przedszkoli i kształcenia zintegrowanego placówek oświatowych z terenu naszego miasta i najbliższych jego okolic. Siedzibą Koła jest Szkoła Podstawowa nr 3 w Pabianicach, ul. Mokra 28/34 (tel. 215-07-25; 215-09-33; fax. 0-42-226-48-54).

   Główny cel Koła – to wspieranie nauczycieli w trudnym okresie wdrażania reformy oświaty, pomoc tym, którzy odczuwają niepewność i obawę przed zmianami. 

A ponadto: 

-       Popularyzowanie edukacji przedszkolnej i wczesnoszkolnej oraz wiedzy o ich nauczaniu i uczeniu się;

-       Wymiana doświadczeń zawodowych, popularyzacja wiedzy i podnoszenie kwalifikacji zawodowych nauczycieli;

-      Wspieranie rozwoju nauczyciela przez umożliwienie prezentacji swojej pracy i materiałów z nią związanych;

-       Integrowanie środowiska nauczycieli kształcenia  zintegrowanego i wychowania przedszkolnego;

-       Wymiana informacji na temat wdrażania reformy oświaty;
        -       Współpraca z instytucjami i osobami wspierającymi oświatę;

        -       Reprezentowanie członków Koła, ich opinii i potrzeb wobec społeczeństwa i władz lokalnych. 

Założyciele Koła są przekonani, iż ich działalność przyczyni się do:

· „odświeżenia” wiedzy nauczycieli, uniknięcia rutyny 

· poznania różnych koncepcji pedagogicznych  

· integracji przynajmniej części środowiska 

· przełamania różnego rodzaju barier 

· poznania wzorców profesjonalnego działania 

· potwierdzenia celowości i właściwości własnego postępowania 

· rozwijania aktywności (nie tylko zawodowej ) 

· zaspokojenia potrzeby identyfikacji i przynależności 

· pobudzenia własnej twórczości i inicjatywy 

· informowania o wszelkiego rodzaju nowościach oraz pojawiających się problemach.

     Koło w swojej pracy nie ma zamiaru zawężać zawodowego horyzontu do zagadnienia metody, lecz starać się będzie ukazywać jej naukowy kontekst. Planując tematykę spotkań  ( wykładów, zajęć warsztatowych, zestawów ćwiczeń ) oprócz odpowiedzi na pytanie: JAK?, chcielibyśmy również dać odpowiedź: DLACZEGO?. Działalność Koła będzie więc płaszczyzną wymiany poglądów i opinii praktyków i teoretyków związanych z edukacją przedszkolną i wczesnoszkolną.
   Osoby zainteresowane członkostwem w Stowarzyszeniu lub współpracą z kołem SNEP w Pabianicach proszone są o skontaktowanie się z siedzibą Koła. 

Członkowie pabianickiego koła SNEP.
DZIAŁ NAUCZANIA - MUZYKA


                                                                   mgr  Elżbieta Łacwik
O PERCEPCJI MUZYCZNEJ

Rozwijanie percepcji jest procesem rozumienia, spostrzegania. Przebieg procesu percepcyjnego u danej jednostki ma charakter indywidualny, szczególnie u dzieci, związany jest bardzo często z reakcją uczuciową. Percepcja muzyki wymaga dużej aktywności wyobraźni dźwiękowej, co dla każdego człowieka, a tym bardziej dziecka, jest czynnością skomplikowaną. Możliwości percepcyjne dziecka są niepełne i konieczne jest, by stawiane dziecku wymagania były łatwe i nie pociągały za sobą kategorycznych ocen.. ,,Dziecko nie kontempluje muzyki. Bodziec muzyczny po prostu pobudza je do ekspresji słownej bądź ruchowej, która kończy i zamyka proces przyswajania.”
¹Muzyka dla dziecka jest czymś, co trzeba nazwać, co można pokazać. A. Pytlak²
 twierdzi, iż dziecięca percepcja muzyki w sposób naturalny domaga się słów i ruchu. Warto dodać, że powtórzenie, kontrast i wariant to trzy podstawowe elementy metodyczne procesu kształtowania percepcji muzycznej dziecka.

Badania psychologów wykazują jak różne mogą być reakcje słuchaczy na konkretny utwór. Np. Koblewska - Wróblewska wymienia kilka typów przeżyć 
O polisensorycznym typie przeżyć muzycznych można mówić w przypadku, gdy bodźce muzyczne wywołują wrażenia słuchowe i wzrokowe. Typ wyobrażeniowy (asocjacyjny) skłonny jest do skojarzeń pozamuzycznych. Słuchaczom, u których występuje interpretacyjny typ przeżyć muzycznych, muzyka dostarcza doznań stanowiących rezonans własnych rzeczywistych stanów uczuciowych. U słuchaczy o analityczno-formalnym typie przeżyć decydują czynniki intelektualne, przeżywanie utworu łączy się z wartościowaniem. W tym przypadku jest to proces możliwy u słuchaczy z dużym doświadczeniem muzycznym. 

Słuchacz na tle słuchanego utworu kojarzy mniej lub więcej związane z muzyką obrazy-myśli. Bywa też tak, że słuchamy utworu ze skłonnością np. do skojarzeń motorycznych lub wyobrażeń wzrokowych czy też pod kątem poznania jego budowy.
Z powyższych stwierdzeń o przyswajaniu utworu muzycznego można wyciągnąć wniosek, że reagowanie na muzykę można podzielić na rzeczowo-adekwatne odczucia utworu, dowolne lub subiektywne-luźno związane z utworem
.

Rozumienie specyfiki utworu  sprowadza się w naszym przypadku  do spostrzegania przez dzieci istotnych cech muzyki. Chodzi tu o zauważenie przez dzieci materiału, jakim  muzyka operuje , o zauważenie, że  muzyka jest sztuką nie posiadającą konkretnych  określeń jednoznacznie wskazujących na przedmioty, sytuacje, stany.

Świadomość wartości muzyki prowadzi do bardziej celowego odbioru i przeżycia. Pedagogika muzyczna wyodrębnia różne rodzaje przeżyć spowodowane zmysłowym pięknem przedmiotu, barwami, dźwiękami, rytmem oraz układem tych elementów. Ten rodzaj przeżyć zmysłowych może więc przedstawiać różne stopnie doskonałości. Obok przeżycia piękna najprostszych układów może to być również przeżycie zmysłowe elementów i układów skomplikowanych. U dzieci spotykamy tylko pierwszą z możliwości, kształcimy zaś drugą.

Innym rodzajem przeżycia jest takie, w którym forma służy niejako tworzeniu skojarzeń, obrazów i myśli. Na plan pierwszy wysuwa się czynnik emocjonalno-intelektualny. Poniekąd na jakość przeżycia i odbioru decydujący wpływ wywierają wiek percypującego i ogólna wrażliwość emocjonalna.

W praktyce wychowania estetycznego dzieci istnieją dwie metody, których równoległe stosowanie jest bardzo pomocne w kształtowaniu prawidłowego odbioru sztuki przez ucznia. Pierwsza polega na pobudzaniu i pielęgnowaniu swobodnej, twórczej aktywności wychowanków. Druga polega na wychowaniu i kształtowaniu odbiorców sztuki, którzy umieliby percypować, rozumieć i przeżywać utwory artystów. Tą metodą w dalszej części pracy chciałabym zająć się wnikliwiej. Przede wszystkim dlatego, że daje ona wychowankom możliwość poznania i korzystania z wartości dzieł muzycznych.
Poznanie muzyki i przeżycia muzyczne powinny kształtować u ucznia umiejętność wypowiedzi o muzyce. Należy więc w realizacji tej formy uwzględnić opis i wartościowanie dzieł muzycznych  i zachęcić uczniów do wypowiadania się. Takie działania, które kształtują osobowość ucznia w procesie słuchania muzyki, wiążą się z rozwijaniem wyobraźni  i  ekspresji własnej dziecka.

DZIAŁ NAUCZANIA BLOKOWEGO – J. POLSKI


          mgr  Dorota Fibiger

SCENARIUSZ PRZEDSTAWIENIA TEATRALNEGO

Z wielka przyjemnością zapraszam Państwa, a w szczególności Koleżanki i Kolegów polonistów, do korzystania z gotowych scenariuszy okolicznościowych przedstawień, bajek i innych sztuk teatralnych. Będą one drukowane na łamach naszego Biuletynu i szeroko dostępne dla wszystkich na naszej stronie internetowej. Wyboru dokonałam opierając się na swoim doświadczeniu, często poszerzając i zmieniając tekst według własnych pomysłów. Działając pod hasłem : GORĄCO POLECAM dziś trzeci scenariusz.

CZERWONY KAPTUREK-WERSJA WIERSZOWANA,POSZERZONA

LAS

Szumi las, szumi las, szumią knieje

Co to będzie ,co to będzie ,co się dzieje ?

Patrzy las patrzy las, widzi cuda

Kto to wie, kto to wie ,czy się uda ?

Słyszy las, słyszy las, słyszy trzaski-

Włóżcie już, włóżcie już aktorskie maski...

NARRATOR

Snuj się snuj bajeczko !

A było tak ,niedaleczko,

Właśnie tutaj nad rzeczką

Mieszkała matka z córeczką.

Córeczka chociaż mała

Swej matce pomagała :

Zamiatała podłogę,

Pełła grządki ubogie,

Chrust zbierała też czasem,

Bo mieszkały pod lasem.

Niosła paszę dla kurek...

A zwała się po prostu ,Czerwony Kapturek,

Widziano ją bowiem nierzadko,

jak krząta się przed chatką,

W ogródku i na podwórku

W czerwonym kapturku...

Tak się zwała jak się zwała,

Często w niebo spoglądała,

W modre niebo, kędy ptaki

Szybowały pośród chmurek.

Teraz wiecie kto to taki ...

Czerwony Kapturek ???

CZERWONY KAPTUREK

Nie Mruczek ,nie Burek, nie jeż ,nie ptak,

Czerwony Kapturek ,to ja zwę się tak !

Mam warkoczyk ,modre oczy

Buzię mam jak mak!

Nie Mruczek ,nie Burek, nie jeż ,nie ptak,

Czerwony Kapturek, to ja zwę się tak !

W tej chatce przy mamie ,mój cały świat,

Nie psocę ,nie kłamię  piosnki

Kocham każdy kwiat.

Pobiegnę na wzgórek ,a las mi gra !!!

Czerwony Kapturek-to ja właśnie ja !!!

NARRATOR

W lesie -stąd chyba z milę,

A może nawet nie tyle

Mieszkała babcia Czerwonego Kapturka

Zbierała lecznicze zioła ,rosnące dookoła.

Miała oswojonego dzięcioła, i jeża ,i wiewiórkę,

A bardzo się kochały z Czerwonym Kapturkiem.

Pewnego dnia matka rzekła do Czerwonego Kapturka:

MATKA

Był gajowy u mnie z wieczora,

Przyniósł wieści ,że babcia jest chora

Trzeba szybko jej zanieść lekarstwa

Ja nie mogę zostawić gospodarstwa

muszę kotka napoić i kozę wydoić

I przegotować mleko i ukisić ogórków

To przecież niedaleko...

Skocz do babci, Czerwony Kapturku...

W tym koszyczku jest masło i serek

I leków różnych szereg: tabletki aspiryny

I suszone maliny...

Proszki od bólu głowy i olej rycynowy,

Kwas borny do płukania

I maść do nacierania...

Nie trać córeczko czasu-

leć do babci do lasu...

CZERWONY KAPTUREK

Dobrze mamusiu już biegnę już lecę !!!

MATKA

Czekaj dziecko, czekaj przecie!!

Idź prosto jak ta ścieżka

Nie zbaczaj tylko z drogi

Bo tam w borze wilk mieszka

Wilk okrutny i srogi !

Słuchaj mojej przestrogi !!!

LAS

Nie zbaczaj Kapturku z drogi !

Słuchaj matczynej przestrogi

Tak ci radzi cały las

Niespodzianki nadszedł czas !!!

KAPTUREK

Trzeba ruszać w drogę !!!

Do widzenia mamusiu !!!

MATKA

Do widzenia córeczko !!!

NARRATOR

Biegnie Czerwony Kapturek

Jak przykazała matka.

Nie zbiera ptasich piórek

Nie zrywa nawet kwiatka

Tu strumień tam pagórek

A w środku ścieżka gładka

Biegnie Czerwony Kapturek

Tak jak prowadzi dróżka

Na drzewie jemiołuszka śpiewa głosikiem cienkim

swoje leśne piosenki,

Gil siedząc na jednej z osik

też pragnął zaśpiewać cosik

i dżwięczny wytężył głosik:

GIL

Piu-piu!Fiu-fiu!

Tu gil !

Tu-tu,tu-tu,tryl-tryl !

Czerwony Kaptur-tur-tur

Uważaj !

LAS

Tu bór tu bór, tu bór

GIL

To bór ,to las ,tu lis,

Lis bu cię chętnie zgryzł !!!

I lis i każdy zwierz !!!

LAS

Śpiesz się dziewczynko, śpiesz !!!

GIL

Piu -piu,Fiu-fiu,tryl-tryl

tu-tu,tu-tu,tu gil.

NARRATOR

Wtem ,kiedy śpiew gila zamilkł,

zatrzeszczał w pobliżu krzak,

Wilczych jagód zatrzeszczał krzak...

I zza krzaka wychylił się wilk

LAS

Fe !Ale brzydal ,fe rozbójnik !!!

NARRATOR

I odezwał się basem tak :

WILK

Witam cię ,mój prześliczny Czerwony Kapturku

Nie bój się !!! moich zębów ani moich pazurków...

Oczernili mnie ludzie przed tobą !!!

LAS

Fe nieładnie !Któż tak kłamie !Uciekaj !

WILK

A ja jestem niewinną osobą,

Ja wywodzę się z tych wilków,

co nie krzywdzą nawet motylków,

ja mięsa po prostu nie trawię

A co ludzie mówią-to plotki !!!

LAS

Fe nieładnie !Któż tak kłamie! Uciekaj, Nie zwlekaj!

WILK

Chcesz ,dziewczynko ,to się z tobą pobawię ?

Może w kotki ,a może w łaskotki

A może w kosi- kosi-łapci ?

CZERWONY KAPTUREK

Panie wilku ,ja idę do babci

Babcia chora i czeka od rana...

WILK

A gdzie mieszka babunia kochana ??

LAS

Nie mów !Nie mów ! Nie mów!

CZERWONY KAPTUREK

Za polaną, przy siódmym pagórku...

WILK

No to śpiesz się ,śpiesz się Czerwony Kapturku !!!

CZERWONY KAPTUREK

Babcia czeka od godzin już kilku...

Muszę lecieć,pa-pa,panie wilku... !

LAS

Oj niedobrze ! Ty bandyto !

Ty oszuście! Jaka trwoga !

Żeby ci tak uschła noga !!!

NARRATOR

Biegnie Czerwony Kapturek

Biegnie prosto przed siebie

Nie ogląda jaszczurek, ani chmurek na niebie

Nóżkami szybko drepce do babci

co w izdebce

na przyjście wnuczki czeka.

Wilk spoglądał z daleka,

postał jeszcze z minutę

i popędził na przełaj -skrótem

popędził przez ostępy,

złowrogi i podstępny,

Umknął szybko borem-lasem

tak podśpiewując basem ...

WILK

W las dam nurka

I Kapturka

Sprytnie zmylę !!!

W mą pułapkę złapię babkę

Już za chwilę !

Gdy w brzuchu burczy ,dostaję kurczy,

i jem wszystko, że aż furczy

Taki ze mnie wilk !

Moim wrogom ,dzisiaj srogą dam nauczkę !!

Bo mam chrapkę i na babkę i na wnuczkę !!!

Gdy w brzuchu burczy ,dostaję kurczy,

i jem wszystko ,że aż furczy

Taki ze mnie wilk !

LAS

Szumią drzewa żałośnie,

trzęsą się dębowe żołędzie

zaterkotał derkacz na sośnie :

DERKACZ

Co to będzie, ojej, co to będzie ? Co to będzie Czerwony Kapturku !

NARRATOR

A wilk stanął przy 7 pagórku

podwinął pod siebie ogon,

rozejrzał się czy nie ma nikogo

i do babci w okienko zapukał...

po czym schował się szybko za murek

BABCIA

-Kto to puka i czego tu szuka ?

LAS

zakryte buzie ,pokazują wilka i reagują cały czas

WILK

To ja babciu-Czerwony Kapturek !

Borem lasem przybiegłam tu sama,

z lekarstwami przysyła mnie mama !

BABCIA

Jakiś dziwny masz głos ?!?!

WILK

Bo mam chrypkę...

BABCIA

Nie zdążyłam cię dojrzeć przez szybkę...

Chodź do okna...

WILK

Niestety nie mogę,

Bo po drodze zraniłam się w nogę..

Ledwo stoję, ach wpuść babciu miła !!!

NARRATOR

No i babcia drzwi otworzyła.

Możecie sobie wyobrazić ,co się wtedy stało :

By opisać to-słów jest za mało,

Przerażenie ściska wprost gardło.

Powiem krótko: wilczysko się wdarło

i krzyknęło :

WILK

Mam chrapkę na babkę !

Gdy w brzuchu burczy, dostaję kurczy !I jem wszystko że aż furczy !

NARRATOR

To rzekłszy wilk połknął staruszkę

tak jak wróbel połyka muszkę,

LAS

Zgroza !Rety! Coś strasznego !

Na nic nasze ostrzeżenia

Gdy on pierwszy do jedzenia !

NARRATOR

Ale kiszki wciąż grały mu marsza

bowiem babcia osoba starsza

była koścista i chuda

więc mu obiad nie bardzo się udał.

WILK

Brzuch mam pusty po takiej potrawie

przyjdzie wnuczka to sobie poprawię!

LAS

Co za nicpoń! To zaraza !

Chce Kapturka zjeść jak zraza !!!

WILK

Ale za nim ten ptaszek tu sfrunie,

 przeobrazić się muszę w babunie.

Włożę czepek staruszki na głowę !

Gdzie piżama !!!Jest ! Proszę... Gotowe !

Teraz hops ,pod pierzynę do łóżka.

O lusterko !No tak jeszcze chwilka !

Wykapana babunia staruszka !

LAS

Co ?Gdzie ?Z jakiej przyczyny !

Podobny do babci ?

Chyba do starych łapci !

WILK

Niepodobna zupełnie do wilka !

Schowam łapkę ,bo widać pazurek !

Idzie !Idzie ! Czerwony Kapturek !

CZERWONY KAPTUREK

Pobiegnę na wzgórek ,a las mi gra,

Czerwony Kapturek to ja właśnie ja !

O ! Już chatka babuni ,co też dzieje się u niej !

Ucieszy się ,gdy zobaczy Czerwonego Kapturka !

A to co ? Na dachu wiewiórka ...Rzuca we mnie orzechy ?

A może właśnie z uciechy...

Nie ..Złości się jak jędza ,po prostu mnie odpędza !

Wiewióreczko ,co to znaczy !Witałaś mnie kiedyś inaczej.

Powiem babci ,dostaniesz burę...

Cz. K. puka do drzwi

WILK

Kto tam ?

CZERWONY KAPTUREK

To ja, Czerwony Kapturek..

Borem ,lasem przybiegłam tu sama,

z lekarstwami przysyła mnie mama !

WILK

Wejdź ,kochanie...

LAS

Nie wchodź ! Co robisz !

Ale sobie narobisz !

CZERWONY KAPTUREK

Już idę ,już lecę

Babciu może zapalić świecę !?

WILK

Nie ,ja wolę kiedy jest ciemno...

Chodź Kapturku, przywitaj się ze mną...

CZERWONY KAPTUREK

Babciu taki dziwny masz głos

Dlaczego mówisz przez nos ?

WILK

Jesteś głupia...Ugryzła ,mnie osa

A zresztą. .nie wtrącaj się do mojego nosa !

CZERWONY KAPTUREK

Babciu, dlaczego jesteś taka zła ?

WILK

Boś za długo do mnie szła !

A zresztą nie pytaj już więcej !

CZERWONY KAPTUREK

Babciu ,a gdzie twoje ręce ?

WILK

Pod pierzyną ,bo mi marzną na zimnie !

Przestań pytać ,usiądź tu przy ,mnie .

CZERWONY KAPTUREK

Babciu ,ja trochę się boję,

bo te zęby są jakieś nie twoje !

WILK

Dobre są każde zęby które prowadzą do gęby

a, że jeść tymi zębami wygodnie

zaraz ci udowodnię !

NARRATOR

To rzekłszy wilk połknął dziewuszkę

Tak jak wróbel połyka muszkę

LAS

Złoczyńco !Żarłoku !

Niech cię zakłuje w boku !

NARRATOR

Oblizał się, jęzorem mlasnął,

wlazł pod pierzynę i zasnął !

Nie troszcząc się więcej o nic.

Ale to ,moi drodzy ,nie koniec!

O nie ! Bo właśnie z dąbrowy

szedł w tamte strony gajowy !

Posłuchał ,co gil wyśpiewał,

Posłuchał, co szumią drzewa,

potem jeszcze przybiegła wiewiórka...i tak się dowiedział o losie Czerwonego Kapturka.

GAJOWY

Przez lasy i dąbrowy, wędruje gajowy!

Na trąbce w lesie gra i gra 

A echo niesie...

LAS

Tra-ta-ta,tra-ta-ta !

GAJOWY

Ma broń nabitą w dłoni

ta broń go obroni

Niestraszny mu jest niedźwiedź zły !

Niestraszne mu są wilcze kły !

Przez lasy i dąbrowy wędruje gajowy

Na trąbce w lesie gra i gra

a echo niesie

LAS

Tra-ta-ta,tra-ta-ta

NARRATOR

Gajowy idzie ,wydłuża krok

Bo już dokoła zapada zmrok.

I głos puchacza leci przez knieje

LAS

U-hu-hu,U-hu-hu

NARRATOR

W oddali chatka babci widnieje

Idzie gajowy ,zagląda przez szybkę...

GAJOWY

O ,tu potrzebne działanie szybkie !

NARRATOR

Wchodzi do środka ,zapałką świeci !

I cóż zobaczył zgadnijcie dzieci ?

Wilk pod pierzyną spokojnie chrapie

trzyma czerwoną czapeczkę w łapie,

A brzuch ma taki pękaty,

Że zajmuje pół chaty.

Gajowy mu do gardła przystawił dwururkę !

GAJOWY

Hej wilku bury !Łapy do góry !

Coś zrobił z babcią i Czerwonym Kapturkiem ?

Oddawaj je, bo ci szyję

zaraz kulami przeszyję !!!

LAS

Zeżarł obłudnik bidulki !

Nie żałować mu kulki !

WILK

Ojej po co tyle hałasu

Zapomniałem wrócić do lasu,

Zaspałem bo myślałem, że to niedziela.

Błagam niech pan nie strzela !

Litości, litości ,panie gajowy !

GAJOWY

O litości nie ma mowy !

Będziesz miał wilku nauczkę !

Oddawaj tu babcię i wnuczkę !

Liczę do trzech, a potem...

WILK

Już je oddaje z powrotem,

tylko niech pan tę lufę odsunie

muszę się wytężyć maluczko !

Eeeech !Uuuuch

LAS

Eeeeech !Uuuuuuuch

WILK

Masz pan babunię

Eeeeech !Uuuuuuuch!

LAS

Eeeeeeech !Uuuuuuuch !

WILK

Razem z wnuczką !

NARRATOR

I wyobraźcie sobie

że z paszczy wyskoczyły obie

nienaruszone a przy tym

w stanie całkiem przyzwoitym.

Babcia nawet uzdrowiona,

Czerwonego Kapturka chwyciła w ramiona

I tak się całowały, ściskały i cieszyły

że odzyskały zaraz i humor i siły !

LAS

Brawo !Wiwat ! Niech żyje gajowy!

To jest chłop morowy !

NARRATOR

Potem gajowemu się rzuciły na szyję !

CZERWONY KAPTUREK I BABCIA

Niech nam pan gajowy żyje

Sto lat albo i więcej !

BABCIA

Cóż my możemy dać panu w podzięce ?

Chyba ten kapturek z czerwonej włóczki

Na pamiątkę od mojej wnuczki !

CZERWONY KAPTUREK

Świetnie, niech go pan przymierzy,

nawet całkiem dobrze leży...

Trochę jest może zbyt kusy...

LAS

Dodaj więc do kapturka jeszcze dwa całusy !

NARRATOR

Gajowy był w siódmym niebie

Okręcił babcię dookoła siebie,

uściskał się z Czerwonym Kapturkiem

A wilka związał bardzo mocnym sznurkiem

i zawiózł do Warszawy !!

LAS

Do Zoo ! Do Zoo! Do Zoo!

NARRATORZY

Oto jest koniec bajki i koniec zabawy !

LAS

A wiecie co z wilkiem się dzieje ?

NARRATOR

Wilk pożegnać musiał knieje

I zamieszkał w warszawskim Zoo !

Gdzie mu niezbyt wesoło !

Toteż jest na wszystkich zły

i przez kraty szczerzy kły !

Nie podchodźcie do klatki za blisko,

bo to niedobre wilczysko !

A teraz już, kochani ,koniec.

Nie pytajcie mnie więcej o nic !

LAS

Szumi las, szumi las, szumią knieje !

Może kiedyś ! Może gdzieś !

Opowiemy nowe dzieje ! Kto wie ?
DZIAŁ KULTURA I OBYCZAJE
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LEKCJE MUZEALNE

MUZEUM MIASTA PABIANIC - czym jest ?

Zajęcia wyjaśniające rolę i funkcje spełniane przez muzeum. Zapoznanie z pracownikami. Oprowadzenie po Działach Muzeum Miasta Pabianic: zbiory, metody konserwacji i zasady przechowywania zbiorów, główne kierunki badań MMP, sposoby popularyzacji wiedzy…

ARCHEOLOGIA  (mgr Sławomira Ruta, dr Elżbieta Dziubek)

· Dział Archeologiczny w Muzeum Miasta Pabianic.

· Co to jest archeologia? Archeologia jako nauka, archeologia a historia, metody analizy materiału zabytkowego, metody datowania, podział pradziejów na epoki (+ slajdy, zabytki, film). 

· "Spotkanie z archeologią" (oprowadzanie po stałej wystawie archeologicznej). 

· Antropogeneza (+ slajdy, filmy, elementy krzemieniarstwa).

· Życie człowieka w epoce kamienia - paleolit i mezolit (+ slajdy, filmy, rekonstrukcje narzędzi krzemiennych).

· Życie człowieka w epoce kamienia - neolit (+ slajdy, film, narzędzia kamienne). 

· Krzemieniarstwo: surowce krzemienne, techniki wykonywania, rodzaje i oprawa narzędzi oraz praca narzędziami krzemiennymi (slajdy, zabytki, rekonstrukcje, zajęcia warsztatowe)

· Epoka brązu (+ slajdy, zabytki).

· Kultura łużycka. Biskupin (+ slajdy, zestaw zabytków i rekonstrukcji, filmy). 

· Zwierzęta łowne i hodowlane w pradziejach (+ slajdy, zabytki przyrodnicze i archeologiczne).

· Sztuka pradziejowa w Europie - od paleolitu do okresu wpływów rzymskich (+ slajdy, eksponaty z wystawy, filmy).

· Dom w pradziejach (+ slajdy, film, rekonstrukcja wybranych technik budowlanych)

· Grody na ziemiach polskich (+ slajdy, film)

· Osadnictwo pradziejowe i średniowieczne Pabianic i okolic (+ zabytki)

· Dwór renesansowy w Pabianicach: dzieje, ikonografia, badania archeologiczne (+ slajdy, zabytki).

· Podstawy czytania i pisania hieroglifów egipskich. Dzieci przynoszą na zajęcia kartki i długopisy! 

HISTORIA  (mgr Robert Adamek, mgr Aneta Adamczyk)

· Dział Historyczny w Muzeum Miasta Pabianic.

· Pabianice w okresie kapituły krakowskiej (slajdy, film "Miasta z herbem. Pabianice").

· Herb miasta Pabianic. Pochodzenie, historia (+ film "Miasta z herbem. Pabianice"). 

· Architektura renesansowa w Pabianicach: dwór ('Zamek'), kościół św.Mateusza (+ slajdy, film "Pabianice").

· Przemysł włókienniczy XIX i XX w. w Pabianicach. Działalność gospodarcza i społeczna fabrykantów (+ wystawa,  film dokumentalny z 1926 r).

· Mniejszość ewangelicka w Pabianicach w XIX-XX w. (+ film, oprowadzanie: kościół św.św. Piotra i Pawła, cmentarz ewangelicki).

· Pabianicka gmina żydowska (do 1942 r.) (+ film, oprowadzanie: ul.Bóźniczna, cmentarz żydowski).

· Pabianice 100 lat temu: rozwój miasta na początku XX w. (do 1914 r.) (+slajdy).

· Oświata i szkolnictwo w Pabianicach do 1939 r. (+ slajdy).

· Pabianice w okresie międzywojennym (+ slajdy).

· Rozwój prasy pabianickiej od 1912 r. (+ egzemplarze archiwalne prasy pabianickiej).

PRZYRODA  (mgr Krystyna Jeziorowska)

· Przyroda w Muzeum Miasta Pabianic.
· Pogadanki o zwierzętach i środowiskach, w których żyją (+ scenografia i eksponaty)
1. Las głęboki - puszcza: niedźwiedź, wilk, ryś, żbik, borsuk, tchórz, jeleń, łoś, sarna, dzik, ptaki drapieżne, sowy.  2. Las podmiejski - pole, łąka - ogrody, zakrzewienia śródpolne: kret, jeż, łasica, mysz, ryjówka, wiewiórka, zając szarak, królik, sarna, lis; ptaki: gawron, kawka, sroka, skowronek, dzierlatka, bażant, kuropatwa, drozd, dzięcioł, sowa pójdźka, puszczyk, wróbel, sikora, kukułka, kos, szpak, jastrząb, krogulec.  3. Wody otwarte: wydra, piżmak, karczownik ziemno-wodny, orzeł bielik, błotniak, kaczki, perkoz, kormoran, łabędź, gęś zbożowa i inne.  4. Szuwary, rozlewiska, błota: sowa błotna, bąk, bączek, czapla, bocian czarny, kurka wodna, brodziec.  5. Łąki: czajka, bocian czarny, rybitwa czarna, batalion i inne.  6. Ptaki w mieście.  7. Ptaki przylatujące do Polski na zimę.  8. Ptaki polskie w zimie (te, które nie odlatują na południe).  9. Poznajemy drobne ptaki śpiewające, np. szpak, kos, sikora, czyżyk, skowronek, słowik, zięba…  

· Pogadanki o zwierzętach afrykańskich (+ scenografia i eksponaty)
1. Sawanna - słoń, lampart, antylopy, szympans, kapucynka, sęp. 2. Rozlewiska - krokodyl, hipopotam, flaming, pelikan.

Uwaga: zaproponowane tematy można łączyć w cykle, a w ramach tematu możliwy jest indywidualny dobór pomocy dydaktycznych.

Opłatę za lekcję stanowi bilet wstępu do Muzeum.

Lekcje odbywają się we wtorki, środy i czwartki.

mgr Sławomira Ruta


                                  mgr Sławomira Ruta

CIEKAWA LEKCJA MUZEALNA: „PODSTAWY CZYTANIA I PISANIA HIEROGLIFÓW EGIPSKICH”

Muzeum Miasta Pabianic zaprasza na lekcję pt. „Podstawy czytania i pisania hieroglifów egipskich”, która poświęcona jest początkom pisma w rejonie Bliskiego Wschodu oraz językowi i pismu starożytnego Egiptu.

Podczas lekcji mówimy gdzie i kiedy powstały najstarsze na tym obszarze sposoby zapisywania liczb i słów za pomocą piktogramów. Wyjaśniamy różnicę między ideogramem i fonogramem, najważniejsze zasady zapisywania języka egipskiego oraz omawiamy zmiany jakie zachodziły w tym języku przez co najmniej 3 tysiące lat. Wspominamy o materiałach pisarskich i roli pisarza w społeczeństwie starożytnego Egiptu. W trakcie spotkania dzieci wykonują ćwiczenia polegające na zapisywaniu polskich słów hieroglifami. Tłumaczą także hieroglify egipskie na język polski. 

Lekcja jest jednocześnie okazją do powtórzenia najistotniejszych wiadomości o historii i geografii Egiptu. Mieści się w ramach programu nauczania klasy 3 (Książki i pisarze > Pismo) oraz historii klasy 4 szkoły podstawowej i klasy 1 gimnazjum. Zakres wiadomości oraz ćwiczenia dostosowywane są do wieku grupy. Zajęcia prowadzi archeolog Sławomira Ruta.

mgr Franciszek Wasilewski

HISTORIA PUBLICZNEJ SZKOŁY NR 2 W PABIANICACH

Została otwarta w październiku 1904 roku jako Jednoklasowa Miejska Szkoła Początkowa nr 2 przy ul. Warszawskiej 514. W 1911 została przeniesiona na ul. Warszawską 487 do domu prywatnego Eksztajna. W roku 1913 przeniesiono ją na ul. Tuszyńską 492 do domu prywatnego Józefa Hillera.. Posiadała 4 pomieszczenia do nauki. W 1914 roku koszt jej utrzymania wynosił 4055 rubli. W roku 1918 podczas porządkowania i stabilizacji szkolnictwa utrzymała swój nr 2 i była czynna do 1. IX. 1939 roku. Dwa lata wcześniej otrzymała status szkoły III stopnia. Szkoła w latach trzydziestych wynajmowała dodatkowe izby lekcyjne przy ul. Leśnej 24 w domu prywatnym J. Wlazłowicza.

Stan organizacyjny szkoły.

Rok szkolny
Liczba uczniów
Klasa wstępna
I
II
III
IV
V
VI
VII

1905/6
310
-
-
-
-
-
-
-
-

1914/15
236
68
68
60
48
-
-
-
-

1915/16
202
64
61
50
27
-
-
-
-

1916/17
351
-
90
102
94
65
-
-
-

1920/21
224
-
-
-
-
-
-
-
-

1921/22
208
-
59
49
40
36
24
-
-

1926/27
252
-
43
45
47
38
24
24
31

1929/30
258
-
45
43
45
49
32
22
22

1931/32
279
-
58
42
49
50
40
22
18

1938/39
326
-
44
52
55
50
42
41
42

Pierwszym kierownikiem szkoły był Franciszek Umiński, a ostatnim Józef Frankowski – aresztowany w 1939 roku i rozstrzelany przez okupanta. W okresie okupacji budynek szkoły stał pusty. Od października 1939 do stycznia 1940 była tu szkoła dla dzieci polskich. Po jej likwidacji do 1944 roku w budynku szkoły odbywały się szkolenia kursowe dla dzieci niemieckich. 15 lutego 1945 roku szkoła nr 2 wznowiła działalność w poprzednim miejscu przy ul. Tuszyńskiej 75 / P. Skargi / . Szkoła była czynna do 31. VII. 1969 roku i z tym dniem została zlikwidowana. Akta przekazano Szkole Podstawowej nr 16, a budynek przejęło Kuratorium tworząc w nim Państwowy Zakład Wychowawczy nr 2 dla dzieci upośledzonych umysłowo.

W latach 1969 - 1971 nie było w Pabianicach szkoły w nazwie nr 2. 

1.IX. 1971 roku przy ul. Tkackiej 15 a oddano do użytku nowy budynek szkolny, w którym otwarto Szkołę Podstawową nr 2, nadano jej imię Komisji Edukacji Narodowej. Nowa Szkoła Podstawowa nr 2 posiadała 17 pomieszczeń do nauki, bibliotekę, świetlicę, zaplecze kuchenne oraz salę gimnastyczną z boiskiem sportowym.

Obecnie to Gimnazjum nr 1.
MIEJSCE NA TWÓJ ARTYKUŁ


                                                                                                                 mgr inż. Iwona Leżańska

AGRESJA I PRZEMOC W SZKOLE

Agresja jest definiowana jako docelowe niszczenie albo zadawanie fizycznego lub psychicznego bólu.W psychologii agresja uznawana jest za działanie skierowane przeciwko ludziom bądź przedmiotom wywołujące niezadowolenie lub gniew. Agresja fizyczna wyraża się w biciu kogoś lub znęcaniu się nad kimś.

Agresja słowna-w wymyślaniu lub wyśmiewaniu kogoś. Często agresja przeniesiona jest na przedmioty lub osoby niebędące przyczyną agresji. Zachowanie agresywne bywa niekiedy wywołane przez nieodpowiedni stosunek nauczycieli, wychowawców do dzieci, polegający na braku życzliwości i szacunku, zbytniej surowości i nadużywaniu kar.

Agresja zaliczana jest przez niektórych psychologów do zaburzeń w zachowaniu się uczniów, uznawana jako sposób zachowania charakteryzującego się nadmiarem agresji fizycznej i werbalnej obok zachowań powściągliwych, nacechowanych przesadną lękliwością, ze skłonnością do zamykania się w sobie , a także zachowań niedojrzałych, infantylnych lub niemoralnych i przestępczych.

Podstawową cechą uczniów agresywnych jest wybuchowość. Agresywność może przejawiać się w różnych formach.

Zazwyczaj przybiera postać:

-napastliwości fizycznej w stosunku do innych

-napastliwości słownej, czyli kłótni i krzyku, groźby, przekleństw i nadmiernego krytycyzmu

-napastliwości pośredniej, jak złośliwe obmawianie lub niszczenie cudzej własności, albo tez ataku wściekłości wyrażającej się w krzyku, tupaniu nogami i trzaskaniem drzwiami

-negatywizmu tj. zachowania opozycyjnego, które przejawia się np. w odmowie współpracy z innymi

-podejrzliwości czy okazywaniu jawnej nieufności innym ludziom,

-urazy wyrażającej się w uczuciu złości czy nawet nienawiści wobec innych osób i całego świata za rzeczywiste lub urojone krzywdy

-drażliwości, czyli gotowości do wyrażania negatywnych odczuć, jak: porywczość, obraźliwość, zrzędliwość, szorstkość, grubiańskość i   to z błahych często powodów

-poczucia winy tzn. odczuwania wyrzutów sumienia, czyli autoagresji.

Jak rozpoznać agresję?

Agresja ma zawsze swoją przyczynę. Złość dzieci rodzi się najczęściej wtedy, gdy ich potrzeby nie są zaspokojone, ich oczekiwania nie zostały spełnione, a cele nieosiągnięte. Może dojść do agresywnego odreagowania na zupełnie niezwiązanych z daną sprawą osobach lub przedmiotach, kiedy niemożliwe jest uzewnętrznienie agresji w stosunku do ludzi, którzy ją wyzwolili być może dlatego, że są zbyt silni.

Do podstawowych potrzeb dzieci należy potrzeba bycia wartościowym człowiekiem, a także bycia społecznie akceptowanym oraz poczucia przynależności do grupy.

Gry i zabawy przeciwko agresji

Zabawy i gry przeciwko agresji pozwalają:

-dostrzec agresywne uczucia i wyrazić je

-rozpoznać przyczyny wściekłości i agresji

-uczyć się lepiej rozumieć siebie samych i innych ludzi

-opanować oraz przezwyciężyć złość i agresję

-budować poczucie własnej wartości i silnej osobowości

-nawiązywać kontakty nieagresywne

-pokojowo rozwiązywać konflikty

Warunkiem udanego ćwiczenia, czy gry jest postaranie się o pełen zaufania klimat, w grupie. Mimo to może się zdarzyć, że poszczególne osoby nie chcą się przyłączyć do pozostałych. Nie wolno ich zmuszać do udziału w zabawie, ale powinny pozostać w tym samym  pomieszczeniu     w roli obserwatora.

Agresja i przemoc w szkole

Zdaniem części teoretyków i badaczy, a także publicystów szkoła jest jedynie miejscem demonstrowania przez uczniów agresji. Niezależnie od przyjętego punktu widzenia na istotę przemocy szkoła w jej strukturach i formie realizowanych funkcji dydaktycznych i wychowawczych wraz z drugim życiem stanowi pole i instrument agresogenny. Może stać się miejscem występowania mobbingu.

Mobbing  oznacza terror psychiczny: zaczepianie, izolowanie, obmawianie, nieprzyjazne wypowiedzi i zachowania grupy w stosunku do drugiej osoby lub grupy mające na celu wyłączeniu konkretnej osoby z grupy koleżeńskiej, zawodowej lub z życia. Jest to przemoc, która ma charakter długotrwały i jest początkiem mobbingu. Zwykle jest jakiś konflikt. Po nim następuje seria zachowań. Gdy agresywne zachowania powtarzają się, zwykle wkraczają przełożeni, nauczyciele i od ich działań zależy w dużej mierze dalszy rozwój wypadków.

Często zdarza się, że w sytuacji konfliktu nauczyciele nie zagłębiają się w jego szczegóły, w celu szybkiego rozwiązania problemu oceniają sytuację powierzchownie. Mogą wówczas obwinić prześladowaną osobę, między innymi na skutek wcześniejszego jej naznaczenia.

Ofiary mobbingu wielokrotnie narażone na sytuację traumatyczne, stale odczuwając zagrożenie, znajdują się w stanie długotrwałego stresu. Najczęstszymi formami zachowań agresywnych są: przezywanie, wyśmiewanie, poniżanie, bicie, kopanie, przepychanie oraz obmawianie i namawianie się. Przyczyn agresji nauczyciele upatrują przede wszystkim w złym wpływie na dzieci telewizji, kina, gier komputerowych.

Źródła agresji dzieci i młodzieży w szkole

Na zachowania agresywne uczniów w szkole składają się 2 grupy przyczyn:

A. Czynniki pozaszkolne wynikające z:

-złego funkcjonowania osobowości ucznia

-kłopotów w nauce, nieumiejętności przystosowania, zazdrości w odniesieniu do kolegów z rodzin lepiej sytuowanych, rywalizacji w nauce, zazdrości o oceny 

-wadliwego funkcjonowania rodziny ucznia i jego środowiska pozaszkolnego, nieodpowiedniego wpływu rodziny, telewizji i wideo, kolegów spoza szkoły

-niewłaściwego wpływu środowiska szkolnego – dominacji starszych kolegów nad młodszymi, szpanerstwa, konfliktów między rówieśnikami

B. Czynniki szkolne powstałe na skutek;

-wadliwego funkcjonowania szkoły – zbyt dużej ilości uczniów, hałasu, anonimowości uczniów

-nieprawidłowego postępowania nauczyciela – braku sprawiedliwości

w ocenianiu, tworzenia sytuacji stresowych,wyśmiewania ucznia

-wadliwie organizowanego procesu kształcenia- mało urozmaiconych

i przeciążonych programów nauczania, braku zajęć pozalekcyjnych

Drogą do przeciwdziałania zjawiska agresji w szkole jest:

-zmniejszanie ilości uczniów w szkołach i poszczególnych klasach

-zmiana systemu kształcenia nauczycieli – podniesienie ich wiedzy pedagogicznej i psychologicznej

-organizacja czasu wolnego dzieci i młodzieży- wznowienie działalności kółek zainteresowań, zajęć pozalekcyjnych

-zatrudnienie w szkołach pedagoga szkolnego i psychologa 

-spotkania z przedstawicielami policji, sądownictwa, poradni psychologiczno-pedagogicznych 

-pedagogizacja rodziców, włączenie rodziców do współpracy






  mgr Dorota Fibiger

CO Z REFORMĄ W DRUGIM ETAPIE KSZTAŁCENIA ?

Krążą opinie, że reforma oświaty działa przede wszystkim w kształceniu przedszkolnym i zintegrowanym. Trudno zaprzeczyć tym głosom, bo przecież tutaj właśnie rozpoczyna się proces kształcenia. Pojawia się sporo głosów krytycznych dotyczących pracy nauczycieli pod kątem reformy w klasach IV –VI. Z racji tego, że miałam okazję pracować z klasami młodszymi, a teraz uczę starsze dzieci, pokusiłam się o krótkie zestawienie nauczycielskich działań w klasach starszych, aby udowodnić, że i tam pracuje się odważnie, kreatywnie i nowatorsko. Oto argumenty :

1. ŚCIEŻKI MIĘDZYPRZEDMIOTOWE

Nauczyciele z klas starszych podeszli do tego spokojnie, ale i profesjonalnie. Okazało się, że większość z nas już to robi, machinalnie i naturalnie łącząc wiedzę w tematyczne bloki. Nauczyciele wymieniają się informacjami, przekazują tematy, które można ciekawie realizować na wielu przedmiotach. Byłam świadkiem takich , często burzliwych dyskusji w zespołach przedmiotowych, ale także poza nimi. Dyskusje przerodziły się w systemowe projekty działań dydaktycznych w zasięgu ścieżek. Każdy zespół przedmiotowy dla wszystkich klas we wszystkich poziomach przygotował i wymienił się z innymi pracą, w której znalazły się tematy zajęć realizowane na lekcjach z możliwościami łatwego realizowania na innych przedmiotach. Nie mogę odpowiadać za wszystkich, ale ja korzystam z tego bardzo często. 

2. PROJEKTY

W szkole realizowane są wspólne działania mające na celu stworzenie określonego projektu. Zdecydowanie dominują tu projekty natury przyrodniczej i sportowej, a także językowo – historycznej. Po zrealizowaniu działu tematycznego młodzież, przystępując do podsumowania, tworzy projekty. Zdarza się, że dzieje się to poza szkołą, jest połączone z turystyką, wspólnym przeżywaniem i angażowaniem się w szkolny byt. Łączenie tych działań z pomocą rodziców wydaje się błędem. Organizacją i przebiegiem tych prac zajmują się wyłącznie nauczyciele, którzy są jednocześnie doradcami. Projekty tworzy się w szkole lub poza nią. 

3. KARTY INFORMACYJNE

Większość nauczycieli tworzy karty informacyjne dla rodziców. Nie jest to jednak tylko dzienniczek ucznia. Karty te zawierają rubrykę, w której nauczyciel może wpisać stosowne uwagi dotyczące ucznia. W niektórych klasach wychowawca przekazuje takie informacje co miesiąc. 

4. KONTAKT Z RODZICAMI

Nauczyciel przeprowadza z rodzicami aż cztery zebrania w ciągu roku szkolnego. Mają one charakter ogólnego spotkania. Dzieje się tak, dlatego że praca w klasach starszych przebiega zupełnie inaczej niż w młodszych. Są komunikaty, które ze względu na swoją wagę, muszą być przekazane oficjalnie. Dotyczą one pracy szkoły, ale przede wszystkim zachowania uczniów. Nauczyciele  rozmawiają także z rodzicami indywidualnie. Każdy  pełni dyżur w szkole dwa razy w tygodniu rano i po południu. Dodatkowo większość z nas udostępnia swój numer telefonu. Z całą powagą i odpowiedzialnością  stwierdzam, że, dzięki funkcjonowaniu szkoły przez całą dobę i obecności strażnika, często służę rodzicom nawet w późnych godzinach wieczornych. 

5. FIRMA DOCHODOWA

To bardzo dynamiczna i młoda forma działalności szkoły związana z reformą oświaty.  Jest to umowne przekształcenie placówki z oświatowej na firmę dochodową.  A działają głównie dzieci : przedstawienia, loterie, wymiany, handel, pakowanie zakupów ..., bo potrzeby szkoły są niezaspokojone. Ostatnio za makulaturę kupiono dla dzieci komputer. Ale też dlatego, żeby uwrażliwić, nauczyć doceniać ludzką pracę, udzielić pomocy drugiemu człowiekowi. Nigdy tak nie było, żeby tak poznawać świat .

6. PRACA PEDAGOGÓW

Oczywiście to nie jest nowość. Jednak reforma spowodowała wyraźny podział pracy wychowawczej w szkole. Konfliktami klasowymi zajmuje się jak dotychczas wychowawca, utarczki pozaklasowe to praca pedagoga. Taki podział obowiązków powoduje odciążenie i tak zapracowanego wychowawcy, ale też powierzenie pedagogowi trudnych problemów. Uczeń teraz wie, że jego wykroczenia mogą być rozpatrywane nie tylko w klasie. Dzięki temu praca pedagogów może rozszerzyć się na pomoc dla dzieci z rodzin zaniedbanych, moralnie zagrożonych i trudnych wychowawczo.

7. KOŁA ZAINTERESOWAŃ

Działa ich w szkole 22. Są przeróżne. Nie będę pisać, co wnoszą i ile dzieci na nie przychodzi. Organizacja ich nie jest łatwa. Nauczyciel musi pokonać telewizję i komputer, aby dzieci przyszły na dodatkowe zajęcia. Od półtora roku robimy to darmo. Reforma sprawiła, że nawet ci nauczyciele, którzy kiedyś ze szkoły uciekali, teraz starają się z nią zaprzyjaźnić i służyć dzieciom nawet bez wynagrodzenia.

8. ŚWIETLICA SOCJOTERAPEUTYCZNA

To szczególne miejsce pracy dzieci w szkole. Twór reformy, który ma na celu zniesienie ogólnie przyjętego zdania, że świetlica to przechowalnia. Pracują w niej oświatowi specjaliści, społecznicy i nauczyciele. Oprócz zwyczajowego odrabiania lekcji dzieci odbywają terapię zajęciową, odprężającą, łagodzącą ich obyczaje i osobowość. Do godziny 17 – tej dzieci mają zapewnioną fachową opiekę, posiłek i spokój.

9. KONTAKT NAUCZYCIELI Z KLASAMI III

Chcąc złagodzić przejście dzieci z klas młodszych do starszych nauczyciele, którzy mają objąć klasy trzecie, utrzymują stały kontakt z nauczycielami kształcenia zintegrowanego. Organizowane są specjalne spotkania oficjalne i bardziej prywatne. Przekazuje się ważne informacje, czyni notatki o rodzinach, domach, życiu dzieci. Owocuje to w trakcie roku szkolnego, kiedy niedawne maluchy mogą poczuć się prawdziwymi czwartoklasistami.

To tylko część pracy nauczycielskiej, ta najbardziej widoczna i eksponowana. W ukryciu pozostaje po prostu żmudna, systematyczna praca, której w żaden sposób nie można porównywać do pracy w młodszych klasach. Twierdzenie więc, że w klasach IV – VI reforma nie jest wprowadzana do szkolnego życia, jest pochopnym i często bezmyślnym oskarżeniem, które więcej zrobi krzywdy niż poprawi działanie polskiej oświaty.

                                         mgr Aneta Karbownik

SCENARIUSZ ZAJĘĆ TERAPII  PEDAGOGICZNEJ  
 

Temat: Ćwiczenia analizy i syntezy wzrokowej i słuchowej w oparciu o materiał literowy.

Cele: 

· Rozwijanie funkcji percepcyjno- motorycznych, korekcja zaburzeń.

· Usprawnianie ruchów rąk.

· Utrwalenie znajomości liter.

· Zwracanie uwagi na prawidłowy kształt liter pisanych i właściwe ich łączenie.

· Wdrażanie do samokontroli i autokorekty.

Pomoce: ksero plansz z figurami, układami liter, wyrazami i obrazkami.

Czas trwania: 45 min.

Przebieg zajęć

1. Przywitanie, przygotowanie miejsc pracy.

2. Ćwiczenia ruchowe rąk i nóg z przekraczaniem linii środka.

3. Wyszukiwanie w zbiorze figur jednakowych par obrazków.

4. Wycinanie postaci kota.

5. Wyszukiwanie obrazków , które zaczynają się na głoskę „ k” .

6. Ćwiczenia relaksacyjne i oddechowe .

7. Wskazywanie kolumn , w których litera „ k” jest najwyżej.

8. Wyszukiwanie wyrazów , w których litera „ k” jest na końcu 

sok, sklep, kłos, kok, kot, smok, podskok, zakręt

         9.      Wyszukiwanie wyrazów, w których „ k” jest na początku 

                  maska, kokarda, kisiel, makaron, kaczka, kołyska

       10.      Przepisywanie wylosowanych przez siebie wyrazów z literą „ k” do zeszytu.

 11.      Podsumowanie.

 12.      Pożegnanie. 


                                  mgr U. Gabara

SCENARIUSZ ZAJĘĆ TERAPII  PEDAGOGICZNEJ 

    Temat : Ćwiczenia kształcące funkcje percepcyjne, ogólną sprawność 

                   intelektualną i słownictwo czynne dziecka.   

    Cele 

· Rozwijanie funkcji percepcyjno – motorycznych, korekcja zaburzeń.

· Wytworzenie klimatu bezpieczeństwa , zaufania i bliskości.

· Ułatwienie dzieciom odkrywania własnego typu postrzegania rzeczywistości.

· Bogacenie czynnego słownictwa dziecka.

     Pomoce: różne gatunki jabłek i gruszek, kartoniki z wyrazami, koperty,  

         kartony.

     Czas trwania: 45 min.

Przebieg zajęć

1. Przywitanie , przygotowanie przyborów szkolnych.

2. Ćwiczenia ruchowe.

3. Ćwiczenia koncentracji uwagi

np. ile razy usłyszałeś liczbę 2?

2 4 5 2 6 7 8 2 9 12 3 

4. Ćwiczenia rozwijające postrzeganie rzeczywistości wszystkimi zmysłami:

                   jabłko                                                   gruszka

jak wygląda, jak pachnie, jaki ma smak, jakie jest w dotyku, co czuję , gdy je jem itp.

         5.      Wybieranie z podanych wyrazów tych , które kojarzą się dziecku z jego     

 owocem.

6. Ćwiczenia relaksacyjne i oddechowe.

7. Ćwiczenia językowe , opowiadanie, jaki jest mój owoc.

8. Wyszukiwanie na planszy zbioru takich samych jabłek lub takiego samego ułożenia owoców.

9. Układanie z liter wyrazu „ jabłuszko” innych wyrazów np.

Koza, szkoła, busz, bas, bak, kosz, kłos, szok, uszko.

       10.      Pisanie wybranych wyrazów w zeszycie.

       11.      Podsumowanie.

       12.      Pożegnanie.


 





mgr Małgorzata Szynk
ŚRODKI FARMAKOLOGICZNE A NADPOBUDLIWOŚĆ.

Od dawna nasze społeczeństwo ma silne, choć mieszane odnośnie działania cudownych środków farmakologicznych. Wiara, że lekarstwa przyczyniają się do szybkich, magicznych wyzdrowień oraz zależność od nich rywalizują z podejrzeniami, że efektywność danego leku jest wyolbrzymiona, i z niepokojami co do niezamierzonych i nieogłaszanych publicznie efektów ubocznych. W leczeniu problemów w zachowaniu, które w negatywny sposób wpływają na uczenie się, obecnie wahadło kieruje się zdecydowanie w stronę uznania potrzeby nieinwazyjnych, naturalnych i zdroworozsądkowych alternatyw do środków farmakologicznych.

Środki farmakologiczne, które są używane w leczeniu nadpobudliwości, dają podstawy do kwestionowania tego, że w dalszym ciągu praktykuje się leczenie nadpobudliwości i zaburzeń koncentracji Ritaliną i innymi podobnymi lekarstwami.

· Należy pamiętać, że zaburzenie koncentracji wraz z nadpobudliwością to tylko łatka bez udowodnionych podstaw genetycznych i patologicznych. Czynnikami przyczynowymi są najprawdopodobniej czynniki środowiskowe, które ograniczają rozwój płata czołowego mózgu. Spróbuję zgrupować główne stresowy w kilku kategoriach. Wiele z nich jest powiązanych ze sobą:

· rozwojowe – brak stymulacji zmysłowej; niedostatek ruchu; brak dotyku; brak twórczej zabawy i komunikacji;

· elektryczne – niedostateczna konsumpcja wody, nieodpowiednie dotlenienie;

· medyczne – mała waga noworodka, chroniczne infekcje ucha środkowego, alergie, leki, nieodpowiedni sen, używki, wykorzystywanie dziecka, słaby wzrok lub słuch;

· telewizja, komputery i gry telewizyjne – przemoc, zmniejszony rozwój wyobraźni, mniej interakcyjna komunikacja, blokada wzroku;

· rywalizacja – nieodpowiednie oczekiwania (w domu, w szkole i wobec samego siebie), rywalizacja w sporcie, uczeniu się w ramach „zwycięzca – przegrany”, a nie w ramach współpracy;

· sztywny system edukacyjny – programy niedostosowane do rozwoju, nieświadomość, lub brak zwracania uwagi na style uczenia się.

Do skomplikowanych czynników środowiskowych dochodzi również brak zainteresowania ze strony dorosłych i brak stymulacji w środowisku.

Kiedy dorośli mają do czynienia z dzieckiem określanym jako „z zaburzeniami koncentracji wraz z nadpobudliwością”, istnieją dwie możliwości rozbieżnego wyboru: zmienić siebie i potem system edukacyjny lub „stłumić dziecko”. Zbyt często terapia środkami farmakologicznymi wydaje się drogą łatwiejszą. Dzieci są naturalnie ciekawe, aktywne i uzależnione od tego, jaką wagę przywiązują ich rodzice do uczenia się. Gdy dzieci mają ciekawe zajęcie lub gdy im się poświęca sensowną ilość i jakość uwagi, zaburzenia koncentracji wraz z nadpobudliwością często znika. Nie inwazyjne, skoncentrowane na dziecku metody działają lepiej.

 Ryzyko związane ze stosowaniem lekarstwa jest zazwyczaj większe niż korzyści. Lekarstwa aktywnie działają na mózg i ciało zawiłymi, często niepożądanymi sposobami. Relanium – współcześnie jeden z najpowszechniej stosowanych w naszym społeczeństwie leków uspokajających stanowi dla nas ostrzeżenie. Uspokajające działanie leku dezorientuje cały układ nerwowy i równocześnie powstrzymuję wyrażanie emocji. Lek ten oddziałuje również na białe ciałka krwi, które niszczą mikroorganizmy chorobotwórcze, przez co bezpośrednio wpływa na układ odpornościowy.

Dodawanie modyfikujących związków chemicznych do już skomplikowanej struktury ciała i układu odpornościowego wydaje się bardzo ryzykowne w czasie, gdy zwiększają się przypadki chorób zagrażających życiu (rak, AIDS, choroby serca).

Istnieją korzystne, alternatywne strategie pomocy uczniom określanym jako „nadpobudliwi”, „z zaburzeniami koncentracji” lub „z zaburzeniem koncentracji wraz z nadpobudliwością”. Jedną z nich jest „Gimnastyka Mózgu”, która efektywnie wspomaga ćwiczenie samokontroli, motywację, poczucie wartości i kontrolę własnej złości. Z codzienną gimnastyką mózgu, w miarę jak płat czołowy i zwoje podstawy mózgu są regularnie uaktywniane, ćwiczący zyskuje coraz więcej kontroli. Ale o tym w następnym numerze Biuletynu.

mgr Milena Łondka
„MUZYKA  JAKO  ŹRÓDŁO  INSPIRACJI  PLASTYCZNEJ  DZIECKA”

Podążając drogą badań wielu słynnych pedagogów i psychologów stwierdzamy, że działalność plastyczna dzieci i młodzieży ma na ogół charakter twórczy. Fakt ten uświadamiamy sobie wówczas, gdy analizujemy aktywność muzyczną, literacką bądź techniczną, porównując je z powszechną aktywnością plastyczną. Edukacja muzyczna ma – z małymi wyjątkami – charakter reprodukcyjny. Podobnie przedstawia się edukacja literacka czy techniczna w szkole podstawowej i średniej. Na tym tle twórcze uprawianie plastyki przez dzieci, a także zachowanie kreacyjnego charakteru kształcenia plastycznego na wszystkich szczeblach edukacji szkolnej, należy uznać za fakt optymistyczny i obiecujący na przyszłość. Ów trend nastąpił dopiero po 1963 roku, gdy wprowadzono do szkół program wychowania plastycznego w miejsce rysunku. Nauczyciele plastyki i instruktorzy zespołów plastycznych w placówkach pozaszkolnych stawiają przed zajęciami plastycznymi rozwijanie twórczości plastycznej jako cel główny, a opanowanie warsztatu twórczego jako cel drugorzędny, wynikający z procesu tworzenia. Opisana sytuacja w edukacji plastycznej dostrzega bardzo ważny i potrzebny fakt rozwijania twórczości dziecka, ponieważ aktywność dziecka jest tym, co ono nam daje i pozwala w sobie rozwijać.

          Obecna sytuacja w wychowaniu plastycznym pozwala na  stosowanie różnego rodzaju inspiracji w rozwoju aktywności dziecięcej. Wszelkie zadania plastyczne, jakie mają rozwijać dzieci, nie zmienią tego podstawowego faktu, że plastyka przede wszystkim wychowuje, a nie wyucza określonych umiejętności. Wśród tych działań wychowawczych jest samodzielna ekspresja dziecka, kontakt ze sztuką oraz obserwacja natury i wytworów techniki. Pobudzenie wyobraźni dziecka wokół określonego tematu i wywołanie stosunku emocjonalnego do tematu jest jakby dostarczaniem budulca, z którego dziecko konstruuje treść i formę swej wypowiedzi plastycznej. W doborze tematyki lekcji i na etapie zainteresowania i pobudzania wyobraźni istnieją ogromne, różnorodne możliwości korelacji z treściami innych przedmiotów. Na przykład  przy omawianiu zagadnień kompozycyjnych wystąpi potrzeba i możliwość korelacji z matematyką i muzyką. Ten rodzaj korelacji nie będzie polegał na wspólnym temacie lecz będzie wynikał z potrzeby przyswojenia przez uczniów jakiegoś pojęcia. Ten sposób planowania pracy przez nauczyciela wydaje się bardziej obiecujący, ponieważ pozwala skupić wszystkie możliwości wokół problemu głównego. Pedagodzy  i psycholodzy, widzą korzyści płynące z większej integracji przedmiotów. Równoczesne przedstawianie dzieł z różnych dziedzin sztuki nie tylko ujawnia to, co dla nich wspólne, ale też dzięki ujmowaniu różnych symboli i prób transponowanie języka jednej dziedziny sztuki na inny kształci wyobraźnię i twórcze myślenie, a także przynosi korzyści dla emocjonalnego rozwoju uczniów. Działanie równocześnie wieloma bodźcami, różnymi znakami sztuki powoduje wzmożoną wielozmysłową percepcję. Zintegrowane podawanie treści artystycznych stwarza też szanse zainteresowania sztuką. Na korzyść zintegrowanego wychowania estetycznego podawany bywa argument, że „abstrakcyjna” muzyka, wspomagana treściami plastycznymi czy literackimi, staje się sztuką wyraźnie wyposażoną w treści znaczące. Kojarzenie przebiegu dźwiękowego z wykresami graficznymi i kolorami ma długą tradycję, która stała się podstawą pisma nutowego. Jesteśmy też tak przyzwyczajeni do działania wzroku jako zasadniczego zmysłu, że przy słuchaniu muzyki towarzyszą nam często skojarzenia wzrokowe. Integracja muzyki z ruchem i słowem w zajęciach z uczniami nie wymaga wyjaśnień. Płaszczyzn integracji muzyczno-plastycznej można szukać na różnym poziomie dojrzałości psychicznej i w różnych aspektach. Percepcja utworów muzycznych i ekspresja plastyczna wywołana muzyką to przykład integracji zajęć plastyczno-muzycznych jako cyklu różnych ćwiczeń, na które składają się najprostsze, takie jak „malowanie słów piosenki” , lub nieco bardziej skomplikowane, jak interpretacja plastyczna programowych treści utworów instrumentalnych, i trudniejsze, jak interpretacja elementów formy oraz całej formy muzycznej. Inny rodzaj ćwiczeń stanowi zintegrowana ekspresja muzyczna, plastyczna, a również werbalna i ruchowo-dramatyczna typu freinetowskiego. 

Twórcy Nowego Wychowanie postulowali wprowadzenie do nauczania powszechnego elementów wychowania estetycznego. Kształcenie miało opierać się na potrzebach dziecka i uwzględniać jego psychofizyczny rozwój.

Twórcy i propagatorzy Szkoły Freineta uważają, że można rozwijać własne zainteresowania dzieci i ich aktywną twórczość poprzez organizowanie kontaktu z otoczeniem. „Freinet przyznaje zasadniczą wartość wychowawczą w swobodnej ekspresji dziecka, za pomocą wielu różnych środków stara się tę ekspresję uaktywnić, zindywidualizować i powiązać z realnym życiem.” Spontaniczność i swoboda ekspresja muzyczna, plastyczna i słowna dziecka wzbogaca jego wiedzę o świecie i sobie samym. Sprzyja rozwojowi zainteresowań, uczeniu i jego samokształceniu. Innym przykładem nauczania przez zintegrowane wychowanie artystyczne jest koncepcja wychowania przez sztukę Herberta Reada. Jego zdaniem najważniejsze elementy sztuki, takie jak forma i ekspresja, działają na wyobraźnię człowieka, na rozumienie i adekwatny odbiór dzieła sztuki. Poprzez emocjonalne przeżywanie dzieł sztuki można poznać swoisty jej język. Również obcowanie ze sztuką wzbogaca wyobraźnię odbiorcy i pogłębia jego postawę uczuciową. Jedną z form wychowania przez sztukę wg Reada, jest swobodna ekspresja artystyczna :muzyczno- plastyczna. John Dewey był twórcą koncepcji wychowania przez doświadczenie. Muzyka, jego zdaniem, wywiera bezpośredni wpływ na kształtowanie się postaw uczuciowych odbiorcy. Natomiast plastyka oddziałuje za pośrednictwem wyrażanych treści. 

Kontakt z muzyką, ogólnie ujmując, rozwija aktywną i twórczą wyobraźnię. Uświadomienie dzieciom różnych możliwości rozwiązań zadań muzycznych, żywo angażują ich wyobraźnię i są podnietą aktywizacji myślenia, w tym także symbolicznego. Mając z nią kontakt, dziecko przeżywa ją i wydaje o niej opinie estetyczne.  Literatura dotycząca metodyki prowadzenia zajęć integracyjnych muzyki i plastyki  zawiera się głównie w opisach przeprowadzonych badań. W artykule Justyny Piskorek podany jest między innymi opis badań eksperymentalnych przeprowadzonych w latach 1963/64 w szkołach podstawowych w Warszawie na zajęciach plastycznych. Na lekcjach prowadzono cykl zajęć swobodnej plastycznej interpretacji utworów muzycznych. Dzieci w klasach trzecich stworzyły nawet własny teatr, projektując samodzielnie scenariusze, scenografię i muzykę. Kontynuowano te badania w latach 1964-73. Autorki, które zaprojektowały program zajęć plastyczno- muzycznych, stwierdziły, że integracja jest niezbędna w procesie  wychowania, ponieważ łączy emocjonalny, motywacyjny i intuicyjny stosunek do świata. Wyniki przeprowadzonych badań wykazały szczególną atrakcyjność zintegrowanych zajęć. Uczniowie oceniali je jako najciekawsze lekcje w szkole, prosząc o przedłużenia cyklów. Ewidentnie uintensywnione okazało się kształtowanie podczas tych zajęć wrażliwości uczuć i prawidłowych postaw moralnych.

Analizując wszystkie dane dotyczące zajęć integracyjnych, szczególnie muzyczno-plastycznych pewne jest, że muzyka jest źródłem inspiracji plastycznej dziecka. Punktem wyjścia na zajęciach plastyki powinna być muzyka i odwrotnie. Przy pracy z dziećmi należy pamiętać i korzystać z myśli Charles’a Baudelaire’a: „Rzeczą zaskakującą byłoby , gdyby dźwięk nie mógł zasugerować koloru, gdyby kolory nie mogły narzucić wyobraźni melodii i gdyby dźwięk i kolor nie były zdolne do wypowiedzenia idei, rzeczy bowiem wyrażały się zawsze przez wzajemne analogie.”
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